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Tajemniczy zamach na policjanta. 
Dwaj osobnicy, strzelili z dorożki 
do posterunkowego, raniąc go ciężko. 


| NR. 107 


Łódź, 17 kwietnia. 
ń Dziś o godzinie 5-ej rano przechadza- 


cy ulicą Brzezińską posterunkowy P.P. 
Jan Kopanja zauważył przed domem 
mr, 22 dorożkę w której siedzieli dwaj o« 


sobnicy 
z głowami wtulonemi w kołulerze palt 


Na WAONI litala sado się Galjanta, da- 
Pada AED ara 


rożkarz SE konia szy! 


Orjentując opar" licjant 
je! w olicjant zas 
biegł dorożce drogę i erdt ją 


W tej chwili z dorożki padł strzał, 1 dziel 
ny posterunkowy padł na ziemię. 
Gdy na odgłos strzału przybiegli przes 
chodnie i zaalarmowany posterunek, po« 
licyjny, dorożka oddaliła się już znacznie 
- uwożąc złoczyńców. 
key eniesiono do lokalu 3-g0 
kom. P,P, gdzie udzielono mu pierwszej 
pomocy; 


Kto wszedł do Rady 
M. Pabjanic? 


Pabjanice, 17 kwietnia. 

(eg) Jak już doniósł wczorajszy 
„Express“ wybory da Rady Miejskiej 
w Pabianicach zostały zakończone. We 
dług dotychczasowych obliczeń osobo- 
wy skład rady miejskiej w Pabjapicach 
przedstawia się następująco: 

Narodowy blok pracy — Tomczak, 
qr. Eichler, Kucharski, Paniewski, Sab- 
czak, Staszewski i Skwarka. 

P. P. S, — Szczerkowski, Luboński, 
Janowski, Sulej, Raszpla. 


Endecja i chadecja: — Orłowski, Da| 23 


browski, Jankowski, Samuel, Śmiałkow 
ski, Sztolc, Grabski, Kurowski i Per- 
kowski. å i è 

Mieszczanie ntemieccy: — Filcer i 
Fieber. 

Ortodoksi: — Welsskohl, Stern, Je- 
tinowicz. 

Niezaietni socjaliści; — Fiks. 

Socialiści niemieccy: — +lorter, 

Sjoniści: — Kleinman, Stahl, Łaz- 
howski., 

Pierwsze posiedzenie nowej rady ra 
dy miejskiej odbędzie się najprawdopo- 
dobniej w przyszłym tygodniu, 


Brak chleba 


grożi nam znowu. 


(eg) Piekarze łódzcy postanowili wy- 
stąpić do władz nadzorczych z wniose 
kiem, ażeby wprowadzona w życie za- 
niedbaną ostatnio metodę  zaopatrywa« 
nia piekarń w mąkę z zapasów  rządo- 
wyci umiarkowanych cenach. 

Związek właścicieli piekarń ma za- 
miar zwrócić się do wojewody łódzkiego 
z memorjałem, w którym zaznacza, że a 
fle władze nie postarają się o dostarcze- 
nie odpowiedniej ilości "mąki po cenie 
ustalonej przez rząd, w takim razie 
Łódź w najbliższych dniach znowu pozo 
stanie bez chleba. 

Jednocześnie związek postanowił wy 
iłać do Warszawy delegację, która bę- 
izie interwenjowała u ministra skarbu w 
sprawie zbyt wysokich oszacowań komi- 
sji podatkowych. Delegacja ma podobno 
przedstawić materjał, wskazujący na to, 


że piekarnie łódzkie pracują z deficytem dla „Uzdrow.ska* z 


nie mogą więc 
arów podatkowy: 


Zawezwane pogotowie 
rzewiozło posterunkowego Kapanję, u 
którego stwierdzona postrzał w okolicy 
kręgów piersiowych, 
w stanie groźnym  * 

do szpitala św. Józefa, 
Zarządzony natychmiast pościg nie 


doraźnego rezultatu. 


ratunkowe, |ne dochodzenie, które niewątpliwie na 


ądstawie posiadanych przez władze po 
Derio - śledcze poszlak, doprowadzi do 
ujęcia 
zbrodniarzy 
Jak się dowiądujemy w ostatniej chwili, 
władze są już na tropie morderców, 


ze względu jednak na dobro śledztwa 
szczegóły dochodzenia trzymane są w 


Wdrożone zostało natychmiast energicz tajemnicy. 


Zagadkowa kradzież amunicji- 


w wojskowych warsztatach amunicyjnych wWarszawie 
Na usługach agentów pąństw ościennych. 


Warszawa, 17 kwietnia. 


sacyjny rezultat. Okazało się, Iż Wal- 


Na forcie Legionów przy szosie wila| knowski bardzo poważnie zamieszany 


amaw | nowskiej znajdują się wojskowe war- 


sztaty amunicyjne, wytwarzające pr: 
waśnie tzw. amunisie spocjalną, apeze. 


dewszystkiem zapalniki, kapsle tt. żw, | 


„detonatory*, W warsztatach tych wy» 
kryto ostatnio systematyczną kradzież 
zapalników. 

Szczegóły tej afery są w wysokim 
stopniu tajemnicze i zawikłane, 

Kierownikiem warsztatów jest mir. 
Żołędzinowski. W wytwórni oprócz per 
sonelu wojskowego, zatrudnieni są rów 
nież pracownicy cywilni. Kontrola wszy 
stkich pracujących jest niezwykle ści- 
sla. Wszyscy poddawani są przy wyiś- 
ciu rewizji osobistej. 

Mimo tak daleko idących środków. 
ostrożności mir. Żołędzinowski zauwa» 
ł jeszcze we wrześniu roku ubiegłego 
kradzież zapalników specjalnie z gatun- 
ku t zw. „polsklego”, stanowiącego 
wynalązek ` 

Tajemnica tego wynalazku jest pilnie 
strzeżona. 5 
O spostrzeżeniu swem mjr. Żołędzinow- 
ski zawiadomił LI pluton żandarmerji i 
20 komisariat policji państwowej. 

Komisarz Kones wydelegował do 
śledztwa jednego ze zdolniejszych wy- 
wiadowoów, Krotkiewskiego. 

Po dłuższej obserwacji wywiadowca 
dzięki pomocy magazyniera oguiom. 
Czesława Chęckiego, zdołał ustalić, iż 
kradzieży dopuszczał się 41-letni zastęp 
ca magazyniera; Stanisław Rudziński. 

w toku dalszych dochodzeń podda- 
no badaniu specłalnego rewidenta Wi- 
tolda Walknowsktego. Badanie dało sen 


jest w aferę Rudzińskiego. 

Obu aresztowano. E 

Okoliczności. tej <kradzieży. są nie» 
zwykle tajemnicze. Zaznaczyć należy, 
że zapalniki te mają znikomą wart. 15 
groszy za sztukę, Jeżeliby więc cho- 
dziło o sprzedaż, sprawcy kradzieży nie 
uzyskaliby więcej, niż 10 gr. za sztukę. 

Władze śledcze powzięły podejrze- 
nie, czy. 

aresztowani nie sprzedawali modeli 
zapalników agentom wywiadu państw 
ościennych. 
Wtym też kierunku prowadzone jest 
energiczne śledztwo. 

Obaj aresztowani nie przyznają się 
do winy. 

Rezultaty rewizji przeprowadzonej 
w mieszkaniach prywatnych aresztowa 
nych, trzymanę są w tajemnicy. 
AESTATE AREO AET NERE 


Telegrafista 
pod pociągiem. 

Łódź, 17 kwiatnia. 

Wozoraj o godzinie 11 i pół w nocy 

19-letni telegrafista stacji Stryków, At:- 

toni Wojciechowski, przechodząc przez 

plant dostał się pod koła przejeżdżają” 
cego pociągu. 

Nieszczęśliwy uległ ciężkim obraże- 

niom i złamaniu kości podudzia. Po u- 

dzieleniu mu pierwszej pomocy, prze” 


wieziony został w stanie poważnym do 
szpitala im. Poznańskich , 


Nowy budżet 


miasta kodzi. 


Dzisiejsze posiedzenie poświęcone będzie budżetowi 
wydziału szkolnictwa. 


Łódź, 17 kwietnia. 
(eg) W dniu wczorajszym odbyło s:ę 
w sali rady miejskiej posiedzenie komi- 
Si budże.uwej, która obradowała uad 
budżetami wszystkich wydziałów ma- 
gistrackch oprócz wydziału ośw'aty i 
kultury, albowiem ławnik tego wydzia- 
lu dr, Kopciński przebywa obecine poza 
Łodzią, 
W czasie dyskusii 
zaprojektował zwiększenie gubw 
Pięciu na vsiem ty- 


ponosić tak wielkich cię«| sięcy złotych oraz wskazał na kon'e- 


czność udzielenia subsydjum w wyso- 


kości 5 tysięcy złotych szpitalowi dla 
umysłowo - chorych, mieszczącemu się 
przy ul. Wesołej. 

Magistrat prosit o odło: 
wania nad zgłoszonemi pop 
do chwili, odpowiedni 
zapoznają 
ścią wymien 
magistratu przyjęło. 


g0, 


| Drobnerowćy 
chcą się połączyć z P.P.S, 


Łódź, 17 kwietu. 


W niezależnej partii socłalistyczn=j 
od dłuższego już czasu trwają tarcia ng 
tle stosunku jej do P. P. S, Jedna grupa 
na czele z dr. Drobnerem z Krakowa 
pragnie połączenia, podczas gdy druga 
z pp. Zasztowtem i dr. Kruklem stanow 
cxo domaga się samodzielności. 


Dr. Drobner prowadzi pertraktacje 
na własną rękę. Dotyczą one również 
Łodzi, gdzie znaczna część robotników 
N. S. P, P. skłania się do połączenia, 
W najbliższym czasie rozpoczną się rox 
mowy połączentowe w naszem mics 
ście. (k). 


P. Tatarkiewicz 
jedzie do Paryża. 


Łódź, 17 kwietnia. 

Łódzki teatr miejski wysyła w naj- 
bliższych dniach głównego swego re- 
żysera p. Konstantego Tatarkiewicza do 
Paryża celem przeprowadzenia stu- 
diów nad stanem obecnym teatru fram 
cusklego i poznania najnowszego reper- 
tuaru. 

Inicjatywę tẹ należy powitać z uzna 
niem, gdyż przyczyni silę ona niewąt- 
ŁAM do podniesienia poziomu sceny 
ódzkiej, i tak już zajmującej poczesne 
miejsce w Polsce (k). 


z a 

„Jedynka“ 
organizuje się na terenie 
województwa łódzkiego. 


è „ Łódź, 17 Kwietnia. 

Prace dokoła zorzanizowania reżio- 
nalnego sejmowej „iEdynki” idą na te- 
renie naszego województwa w szyb= 
kiem tempie. 

W ubiegłą niedzielę w różnych mla- 
stach województwa odbyły się zebrą- 
nia polityczne z udziałem posłów i $e- 
natorów „iedynki* z Łodzi i wofe- 
wództwa. Omawiano sposoby prakty: 
cznej realizacji kół „jodynki* oraz x 
tualne zagadnienia polityczne. (k). 


„Resursa“ 


otrzymała 300000 zł. 
pożyczki. 


Łódź, 17 kwietnia. 
Jak dowiaduje się „Express“, Restr. 
sa rzemieślnicza w Łodzi otrzymała od 
Banku Bospodarstwa Krajowego 300 
tysięcy złotych pożyczki na podnłesie- 
nie rzemiosła, Suma ta zabezpłęczoni 
jest na hipotece na majątku nierucho 
mym, należącym do zrzeszenła, (KQ 


PY 


EJ ENN. 
Zasiewy ozim'ny 
ucierpiały pod Łodzią 

wskutek chłodów. 


(x) Ponieważ oziminy w wielu wś 
jewództwach nie były należycie pokry: 
te śniegiem — mrozy i wlatry wyrząe 
dziły dotkliwe szkody. Dotyczy to zwia 
szeza województw. centralnych i za 
chodnich. = Tha 

Straty na skutek wyntarznięża si 
znaczne, aczkolwiek narazie cyfrowa t 
jać jeszcze nie dają. W stosunku de 
i na terenie całego kraju wynoszą 
one 12 — 15 procent, Najwięcej weler- 
piat rzepak. 

W ciągu osianich dwuch tygodni do 
ün, 5 kwietnia dzięki cieplejszej poge- 
nastąpiło pewne polepszenie, jed- 
w wielu rejonach iłość opadów 
ze w dalszym ciągu mała a 
; te REE czego We- 
nie mogła się nal aa i 


ztwio fódzkiem stwie 


Kąpiel oczyszczająca od... grzechów. 


Nezwykły obrzęd chrziu w londyńskiej sali koncertowej, 


Sekta Elimitów, która ma stworzyć „oazę wypoczynku”, 


Echa lotu ftransoceanicz- 
nego. 


PROF. JUNKERS. — , 
gest konstruktorem aparatu. na którym 
lotnicy Koehl í Fitzmaurice przetrunęji |; 
Atlantyk. a 8 
RAE DELNE E EENETI) EIET 


— 


Afganistan 
kolebka białej zaj 


Nasi przodkowie wywęa- 
rowali przed wiekami 
z wvżyny (irańskier. 


Niezwykłego gościa witać będziemy 
w Polsce. Odwiedzi nas kiót Amanullah 
władca egzotycznego Algan.stanu, przed 
stawiciel ludów, które wotność umiłowa 
ły ponad wszystko i w ofiarnej walce nie 
ugięły karku przed obcym najeźdźcą, 


Afganistan od stu lat powstrzymuje 
lawinę dwu obcych kultur, Z jednej stro 
ny prze brutalna i' z niczem nie licząc 
się Rosja, z drugiej — wślizgują się A- 
glicy. I niejednokrotnie krew już zbry: 
gała doliny tego kraju, A 

W roku 1842 Afganowie w pień wy- | 
Gy: załogi Aa raa e A WAENI lat 
później spadł im na głowy korpus ekspe 
dycyjny w sile 35 tysięcy ludzi, Walki to 
czyły się ze zmiennem szczęściem, W ro 
ku 1884-ym generał rosyjski Komarow 
wkroczył do Afganistanu, ścieląc drogę 
trupami, Porozumiał się z dowództwem 
angielskiem, W ten sposób powstała 
„strefa wpływów”, czyli innemi słowy 
— podzielono się narodem, który chciał 
żyć samodzielnie i miał do tego prawo. 


Dopiero wielka wojna przyniosła Af- 
ganom niepodległość, Od 1921 r. są pa- 
mami we własnej ojczyźnie, Po raz pierw 
szy monarcha tego kraju odwiedza na 
czelników mocarstw europejskich, roz- 
mawia jak równy z równymi i przyjmo« 
wany jest wszędzie z wielką serdecznoś 


My, Polacy, nie poczuwając się do 
żadnych grzechów wobec naszych gości 
tem szczerzej i serdeczniej witać ich bę- 
dziemy. 

Afganowie są w prostej linji potomka 
mi dawnych Arjów, tych Arjów, którzy 
zaludnili przed wieloma tysiącami lat 
Europę. Z nich wytworzył się typ współ 
czesnego „białego człowieka”, 


Weżmy do ręki atlas, rzućmy okiem 
na mapę. Z wyżyny Irańskiej, na której 
leży Afganistan, wywędrowali w za- 
mierzchłych czasach nasi praojcowie. 
Stamtąd też wyszły plemiona Celtów, 
Germanów, szczepy romańskie, greckie, 
swzystkie ludy o jasnej karnacji, regular 
nych rysach i pięknej budowie ciała, 

W prastarej ojczyźnie pozostała jeno 
garstka wiernych, Ujrzymy w Warsza« 
wie ich przedstawiciela, Będziemy mog- 
li naocznie stwierdzić, jak wygląda czy- 
stej krwi Aryjczyk, będziemy mogli cof- 
nać się myślą wstecz, sięgnąć do wiel- 
kich wędrówek narodów i porównać — 
jak daleko odbięgliśmy do pierwotnego 
typu, 

W królu Amanullahu witamy prze” 
stawiciela starych Arjów, witamy zap. 
mnianego krewniaka, który od swycj. 
białych braci z zachodu długo nie zaznał 
życzliwości. | 


W londyńskiej Filharmonji w t. zw. 
Albert Hall odbyła się niezwykła uro- 
czystość, i 

Oto dnia 6 kwietnia w olbrzymiej sa- 
li koncertowej, w obecności siedmiu ty- 
sięcy widzów założyciel nowej sekty 
Elimitów niejaki pan Jeffreys chrzcił swo 
je owieczki wrzucając je... do basenu 
wodą, przy akampanjamencie organów 
i śpiewów, W wilję owego dnia, w semi 
narjum sekciarzy t. zw, „Elim College” 
aa i reżyser nowej farsy, sekretarz 
głównego kacyka  tłuściutki i różowy 
jak pomadka pan Mac Whister, udzielił 
łaskawie wywiadu wysłannikowi „Jour- 
nal", przyczem usiłował go „nawrócić” 
na nową wiarę. 4 

Jak wiadomo, protestantyzm zezwa 
la swym wyznawcom badać Pismo św. 
i wyciągać z Boskiej nauki dowolne wnio 
ski — czem oczywiście ułatwia krzewie 


y s „ — FXPRESS* —— 
| 
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nie wszelkich herezji i fałszów. Elimici 


pożyczali sobie nazwę od miejscowości 
lim, wymienionej w 15-ym rozdziale 


Starego Testamentu, gdzie jest mowa o 


wędrówce Izraela, po wyjściu z Egiptu, 
Elim to oaza z dwunastu źródłami i sie 


demdziesięciu palmami, która stała się|. 


cichą przystanią strudzonych wędrow= 
ców. 


skich, które niewątpliwie pozwolą w 
pierwszym rzędzie prezesowi sekty na 
zrealizowanie marzeń o „wypoczynku“, 
gdzieś na Rivierze czy w Biskrze w cie- 
niu 70-ciu palm. 

Adeptów znalazło się sporo, jako, że 
igłupota ludzka niema granic..  Biedacy 
poddają się z owczą uległością ceremoń 
Ji chrztu, która odbywa się w sposób 
dość bezceremonjalny i gwałtowny. Pre 
zes Jefferys jest zwolennikiem kąpieli 
— co mu się zreszią bardzo chwali. 

Twierdzi on, że jedynym prawdziwem 
chrztem ,oczyszczającym nas od grze- 
chów jest całkowita kąpiel. 

Chszest tysiąca nowych Elimitów w 
Albert Hall odbywał się w następujący 
sposób, Po środku sali ustawiono ołbrzy« 
mi basen, długości czterech metrów. 
Chór intonuje hymn pod dyrekcją błogo 
uśmiechniętego młodzieńca, o pretensjo 
nalnych ruchach. Po odśpiewaniu strof 
ki zwraca się on do zebranych z zapyta- 
niem; 

— Czy jesteście szczęśliwi w Chrys- 
tusie? niechaj ci, którzy są szczęśliwi, 
wołają razem ze mną Amen“! 

W tej chwili na kazalnicę wstępuje 
prezes Jeffreyes i wygłasza nudne prze- 


Na tej kanwie wysnuli Elimici jedy | mówienie odmawia krótką modlitwę, 


nie do stwierdzenia, że nowa sekta ma |adziela błogosławieństwa i pyta: 


być oazą dla strudzónych chrześcijan. 
la razie, obowiązki wiernych prag- 
nących wypocząć u stóp 70 palm, pole- 
gają na wpłacaniu składek  członkow- 

FT rowr = EAE 


Tam, gdzie leżą 


i 
'edawno donos'liśmy o tem. że Mussolini rozpoczął prace w celu wydobyza p 
< dna jeziora Nemi statków staro-rzymskich, na których znajdowały się bez-| ją 


— Kto przyszedł tutaj jako niewierzą 
cy, a poczuł wpływ światłą i pragnie do 
stąpić zbawienia, niech podniesie rękę.. 

Z początku nikt nie rusza się z miejsc 


rzymian, 


ORITA 


skarby 


cenne skarby, Podajemy zdięcie z tych robót. Okolice jeziora Nemi należą do 
najpiękniejszych we Włoszelu 


| 


Jale po chwili podnosi się jakaś ręka w 
pierwszym rzędzie foteli, ktoś wstał na 
jelei itd, 

— Bogu dzięki! Pięćdziesiąt dus» 
zostało dzisiaj uratowanych! — powia+ 
da pseudo apostół. 

astępnie ceremonja chrztu, Neofi- 

ci zbliżają się do basenu. Mężczyźni o= 
fziani są w krótkie spodnie i białe koszu 
le kobiety plączą się w powłoczystych 
(białych szatach, Za chwilę, gdy wyjdą z 
wody zmoczone od stóp do głów widzo» 
wie z pewnym zaciekawieniem stwier» 
„dzą, że te panie nic innego nie miały na 
|sobie, a dziennikarze zaczną gorączko« 
wo nastawiać kodaki, 
| — Panowie! — mówi grzmiącym gło 
sem Jelfreys, chwyłając za ramię pier- 
wszą z brzegu neofitkę, trzydziestolet- 
| nią kobietę o subtelnych rysach, — Pa- 
| aowie! oto widzicie kochaną siostrę, któ 
|ra przez lat czternaście leżała przysuta 
do łoża boleści wskutek turhbekułów w 
| kolanie — ułeczyłem ją dotknięciem rę 
ki, Kto chce otrzymać jej fotografję? 

Pastor wprowadza do basenu neofit- 
kę, na któr: skierowano | oślępiające 
światło reflektorów. Z trzaskiem wybtie 
cha płomień magnezji, f 

Pastor gwałtownym ruchem obejmus 
je niewiastę wp i zanurza ją w wos 
„dzie, mrucząc pod noscłn modlitwę. No- 
wa „eliminitka” na pół przytomna z wra 
żenia z trudem podnosi się z głębi base- 
nu i przełazi przez jego obramowanie, 

Następnie w nuriach basenu znika 
a zdziecinniały staruszek, który szczę 

zębami z zimna, potem pan Jelircys 
jkąpie czcigodną starszą panią mdlejącą 
ze strachu i podgrygującą nerwowo chu 
demi nogami. | 
y orter „Journalu" miał tego dosyć 
i po siódmym neolicie uciekł z oazy Eli 
mitów, 
 WODRIPTATEZRIZZE"TETREKTYWEZ (IZA 


i (Kolory i nastroje. 


Jakie barwy obić i dla 
jakich usposobień są 
wskazane. 


W londyńskim instytucie psycholo- 
gii eksperymentalnej trwają od odwu lat 
doświadczenia nad wpływem barw na 
usposobienie ludzkie. 

Przeprowadzono z górą 30 tysięcy 
obserwacji i ustalono następujące tezy, 
godne rozwagi i zastosowania. 

Ludzie o podnieconym systemie nere 
wów powinni pracować w pokojach, po 
siadających ściany białe lub jasno żolte. 

Dla ospałych i leniwych najlepszem 
otoczeniem jest kolor czerwony, pobue 
daz bowiem nerwy, wyrabia żywość- my 
śli i ochotę do pracy, Fjoletowe obicie 
pokoju nadaje się znakomicie dla poe= 
tów i artystów, podnieca bowiem wyob 
raźnię, nie drażniąc zbytnio nerwów i 
utrzymując je w harmonii, j 

Dla hipohondrów „zabójcze“ są cie« 
mne obicia, wytwarzają bowiem przyg= 
nębienie, sprowadzają  najokropniejsze 
myśli i wywołać mogą ciężką chorobę 
nerwów. Natomiast dla ludzi lekokmyš- 
nych, z natury wesołych i nielubiących 
się nad niczem poważnie zastanawiać 
polecenia godnem jest ciemne  oblisie 
ścian. 

Działanie barwy niebieskiej jest 
określone. 

Na każdeśo człowieka działa inaczej 
ale raczej pobudliwie, niż uspokajająco. 


00900: 


|FILM-KURJER z d. 3 X 1927r. 


Potęga tego filmu p. t „BIG AMJ A 
ieży w potędze jego treści... 
Sceny sątlu me mają sobe równych, 


BIGAMJA 
najali fim CRAND-AINA, 


Przechodząc przez ulicę 
rozejrzyj się uważnie, unik= 
niesz kalectwa i śmierci. 


Lotnik 


iá 


„FYPRESS* 


— 


Tak twierdzi jeden z czytelników „Expressu*. 
Ojciec jego podobno nazywa się Kieł i był przed laty 
w kodzi Ślusarzem. 


af 
Łódź, 17 kwietnia. 
Redakcja „Expressu“ otrzymała 
wczoraj list, który drukujemy z obo- 
wiązku dziennikarskiego, nie wchodząc 
w krytykę jego istoty. List ten brzmi, 
iak fastępuje: 


Szanowny Panie Redaktorze! 


Synowie Kieła uczęszczali do nie- 
mieckich szkół i służyli w armii pru- 
skiej, Wiem, iż średni był lotnikiem 
wojskowym (imienia jego nie pamiętam) 
a później pracował jako pilot pasażer- 
ski na linjach „Lufthansa“. 

Lotnik Koch] - Kieł mówi jeszcze po 


Wszystkie pisma donosiły o przeby- | Polsku i w listach podczas wojny wspo- 
tiu drogą powietrzną Atlantyku przez | Minał, że uważa się za polaka, tak sa- 
lotnika „niemieckiego“ Kochla. Ponie-| o jak poznańczycy, pohiorzacy i ślą- 
waż lotnik ten znany mi jest osobiście, | ZACY+ 
(SUUST AS AZER WZT AERE: | 


chciałbym tu coś nie coś sprostować. 


Przedewszystkiem Koehl jest niem-| 


tem tylko z obywatelstwa, ale nie z 
krwi. Właściwe jego nazwisko brzmi: 
Kieł. Ojciec jego był robotnikiem w 
Łodzi, przed 35 laty ślusarzem fabrycz 
nym. Rodzina mieszkała przy tl. Za- 
rzewskiej., W tym czasie Walenty Kieł 
otrzymał od swego brata ciotecznego, 
pracującego w Westfalii w mieście 
Duisburg list, w którym donoszono mu, 
że w Niemczech jest wielkie zapotrze- 
bowania na rzemieślników i wie właś- 
nie o wakującej, dobrze płatnej posa- 
dzie ślusarza w warsztatach, Kieł wy- 
jechał do Duisburga, a po roku sprowa- 
dził rodzinę. Z biegiem lat rodzina przy 
ięła obywatelstwo pruskie t zapisano ją 
w. papierach pod zniemczońem nazwi- 
skiem Koehl, Kieł napisał wówczas do 
swych znajomych w Łodzi i Pabjani- 
cąch, aby adresowali listy do niego 
„Koehl”, gdyż tak się obecnie nazywa. 
Dodawał żartobliwie, że niemcy łamali 
sobie język o iegó prawdziwe: nazwi- 
sko i nazywali go „Kil“. 


Powyżej podalemy zdjęcie t. zw. „ŚNzgawca” 
nie zanurza się w wodzie, lecz ślizga się po ie 


Dlatego też uważam za niesłuszne, 
aby rodacy Koehla — Kieła nazywali 
go niemcem, Jeśli polakiem był Puła- 
ski, polką jest p. Skladowska, a nawet 
zmarły pisarz angielski Conrad - Ko- 
rzeniowski, nie wiem czemu bohater- 
skt lotnik, który przebył Atlantyk z 
Europy do Ameryki, miałby być przez 
nas fetowany jako niemiec. Dla mnie 
pozostanie on zawsze polakiem. 

Z poważaniem A. P. 


NEA 


Piarwszy prokurator 
sowietów. . 


a = ROW PE A EE mł 


Test to łódź motorowa, która; 
ach, Dzięki temu szybkość jej 


jest wprost biyskawiczna, 


Okradł przyjaciela 


który oddał walizę na przechowanie. 


E Łódź, 17 kwietnia. 

P. Leokadja Szcześńiak. w ubiegłym 
toku przed wyjazdem na letnisko zwró- 
ciła się do swego znajomego Stanisława 
Ziętarskiego, z następującą prośba: 

, — Obawiam się, iż z mieszkania mo- 
ga mi skraść rzeczy, Cenniejszą gardero 
bę i gotówkę ukryłam w walizie, więc 
Baa zechciałby pan wziąć ją do' sie- 

ie, 

Bardzo chętnie. Jutro sam przyjdę 
do pani po walizę. 

W kilka dni później p. Szcześniak. 
wyjechała z Łodzi. 

'Ziętarskiego ogarnęła pokusa. W 
tym okresie nic bowiem nie zarabiał i 
stale odczuwał brak gotówki, 

— Szcześniakowa wróci dopiero za 
kilka miesięcy — myślał — mogę prze- 
cież skorzystać z jej pieniędzy... Zwrócę 
dług, gdy przyjedzie z letniska. 

Otworzył więc walizę i znalazł w 
niej 360 złotych, oraz 75 rubli w srebrze, 

Pieniądze te wydał w ciągu kilku 
dni, na hulanki, i znów znalazł się bez 
grosza. 

Gdy zupełnie nieoczekiwanie otrzy- 
mał wiadomość, że p. Szcześniakowa 
wraca do miasta, Ziętarski postanowił 
uciec, X P 

Wyjechał do Sosnowca, 

Pani S, po powrocie do Łodzi dowie- 
działa się o przywłaszczeniu i natych- 
miast zwróciła się do policji. 

Za zbiegiem wysłano listy gończe, 

Po upływie kilku tygodni Ziętarskie- 
| i o DAo „nap zy wio 


Reperuje 
bielizne 


wszeiką— starannie i niedrogo. 
Piotrkowska 235 m. 42, [-a of, 2. p. 


go osadzono w więzieniu, 


lge ujęto w Sosnowcu i odstawiona do Ło 


zi gdzie 
Prze 
wyraził skruchę; 
Skazano: go, na rok więzienia. 


Łódź pod presją podatków. 


przeztramwaj 

Łódź, 17: kwietnia. 
Na ulicy Rokicińskiej obok domu nr, 

103 został przejechany przez tramwaj 


Przejechany 


ianic. Młodzieniec doznał dosć, cięż- 


20-letni Moszek Chudy, mieszkaniec Pa! 
bi i 
sądem przyznał się do winy i|kich obrażeń ciełesnych; | 


Udzielono mu pomocy lekarskiej w 
lokálu 9-go komisarjatu, 


Niemieckich techników w Moskwłe, are 
sztowanych pod zarzutem szpiegostwa 
ekonomicznego, oskarżać będzie na- 
czelny prokurator sowietów — Krylen- 
ko. Był on przed wojną nauczycielem 
jęz. rosyjskiego w Sosnowcu. 
PEER PARKER TON TAE BRZEZIA 


Rybak, Szymczak 
i Podnowiński 
nie uznają prawa własności 
Łódź, 17 kwietnia, 
Dozorca domu przy ulicy Piotrkow- 
| skiej 112 schwytał na gorącym uczynku 


|kradzieży z okna wystawowego sklepu 
lgalanteryjnego, mieszczącego się w fej 


kamienicy, dwuch młodych osobników, 
„których sprowadził do s 


omisarjatu, 

Jak się okazało byli to Dawid Rybak 
(Przejazd 12) i Eugeniusz Szymczak [Na 
piórkowskiego 100), Osadzono ich w a- 
reszcie, 


a 


Przechodząc przez ulicę 
rozejrzyj się uważnie, unik- 
niesz Kałectwa i śmierci, ` 


Kupieciwo łódzk' e powołało do życia „komisję sanacyjną”, 
która stanie w obronie pokrzywdzonych płatników. 


Pierwsze występy biur informacyjnych przy izbie skarbowej 
= e dały się już łodzianom dotkliwie we znaki. 


Okres wiosenny nie dla wszystkich |dowego w myśl nowych przepisów nie 


stanowi najweselszą porę roku. W poje- 
ciu zwykłego śmiertelnika wiosna łą- 
czy się bezpośrednio z kupnem nowego 
palta, kapelusza, pantofli i rękawiczek, 
Uszyciem nowego garnituru bez kami- 
zelki, umożliwiającego noszenie paska i 
wrzorzystej koszuli, 
niezapiętej marynarki, dalsze asocjacje 
na temat wiosny prowadzą do typówo 
wiosenńej troski o letnie mieszkanie, o 
remont mieszkania w mieście itd, 

Kupiec łódzki nałomiast w porze wio 
seńniej ma zupełnie inné, poważniejsze 
zmartwienia, Wiosna otwiera nowy 
kwartał kalendarzowy, a tem  samem 
przypomina 5 

o nowych ratach podatkowych. 
(które w duszy każdego kupca zabijają 
wszelkie radości i nie pozwalają mu my- 
śleć 6 przyjemnościach na tym padole 
podatku obrotowego, dochodowego i ma 
jątkowego. 
| Szczególnie ten pierwszy podatek — 
obrotowy — spędza sen z zapłakanych 
oczu kupców łódzkich, 


do określenia wysokości podatku docho 


widocznej z pod| * 


zbierają potrzebnych wiadomości u płat 
ników, jak to się przeważnie praktyko- 
wało dotychczas, lecz zasięgają odpo- 
wiednich rad i wskazówek ' 

w biurze informacyjnem przy izbie skar 

' bowej, 

które ze swej strony zbiera informae 
je ze wszelkich możliwych i niemożli- 
wych źródeł, nie gardząc nawet bardzo 
często umyślnie złośliwemi wiadomościa 
mi konkurentów. 

W ten sposób wysokść wyznaczone» 
go przez komisję szacunkową podatku 
bardzo często jest niewspółmierna z fak 
tycznym obrotem przedsiębiorstwa, Zwię 
ksza się przez to ilość reklamacji lecz to 
niewiele pomaga kupcom, gdyż złożenie 
reklamacji 

nie zwalnia od wpłacenia podatku, 

a odpowiedź na złożone podanie przy- 
chodzi zazwyczaj po terminie licytącyj 
n 


| 


nych, Już dziś. słyszy się na mieście a 
plajtach, które mają niebawem nastąpić 
wskułek nazbyt silnie nakręconej śruby 
podatkowej. ( 

Kupiectwo łódzkie, zdając sobie dok 
ładnie sprawę ze swych obowiązków, 
stara się jednocześnie skorygować błędy 
komisji szacunkowej i w tym celu na je- 
dnem z ostatnich posiedzeń związku 
kupców 
postanowiono powołać do życia specjal- 

ną „komisję sanacyjną”, 
której zadaniem będzie interwencja u 
władz w, wypadkach niesprawiedliweśo 
wyroku komisji szacunkowej, 

„Komisja: sanacyjna', stając w obros 
nie pokrzywdzonych kupców, zajmie się 
zbieraniem odpowiedniego « materjąłu, 
który wykaże władzom skarbowym, że 
komisje szacunkowe w wielu wypadkach 
zapatrują się nazbyt optymistycznie na 
obroty gotówkowe w łódzkich, przedsię 
biorstwach, 


Nie pozostaje więc nie innego jak| Jaki będzie wynik meczu dwóch ko- 


płacić i nie nie mówić, Ten system jed- jmisji — „sanacyjnej* i szacunkowej—pa 


że doprowąyjąić do skutków wręcz fatal 


Komisje szacunkowe, upoważnione nak, w Łodzi bardzo dobrze znany, mo- każe niebawem najbliższa przyszłość, ; 


—Bak— | 


r 


AEE S OI E N E P, oc 20 E S say 


TEST ZE WO ALA Zd a 1 


— Czy to możliwe? Taki wzięty le 
karz? 


— Właśnie na tem tle, Proszę sobie 
wyobrazić, że gdyni brała z nim ślub 
zamłanie pierścionków. 


Przy r om wziął 
mole za pułs I powiedział: 
— Proszę, niech pani pokaże iczyk. 


Kfo fo mógł wiedzieć? 


Powszęchnie panuje mniemanie, że 
łatwiej jest ożenić się niż wyjść za 
mąż. Mlody pan Lipman osobiście jest 
Innego zdania. Zdanie swe, którego ra- 
cię gotów jest obronić nawet własną 
krwia, młody pan Łiftman opiera na 
osobistenę doświadczeniu. 

Nie wszyscy bowiem wiedzą jesz- 
czę 6 tem, że młody pan Liftman jest w 
trakcie „żenienia się”. Nie dosłownie, 
mle w przybliżeniu. W procesie 
głównym czynnikiem jest swat, 

„ Wczoraj właśnie odbyła się decydu- 
Jaca rozmowa. 

— Panie Liftman, nie z tego nie bọ- 
dzie — oświadczył kojarzyciel mał- 
żeństw, prowokator rozwodów I zara- 
zem podpałacz domowego ogniska, 

Młody pan Liftman zarumienił się 
gniewit, 

— Dlaczego? Co ź pana za swat?.. 
Jak pan dbą o swój interes?! itp. 

— Panie Liftman, bądź pan spokojny 
la dostatecznie dbam, tylko pan nie dba 
o swój interes.. Rodzice panny Piper- 
£alówny powiadają, że pan jest nieelo- 
kancki, nie umie się pan zachować w to 
warz; le itd. 

— Ja?.. Ua nie umiem zachowywać 
się w towarzystwie?.. Skąd to oszczer- 
Ftwo?... 

— Widzi pan.. Tak oświadczyli ro- 
Mizice pańskiej wybranki... 

— To jest gołosłowne oskarżenie!.„ 
Wiech mi dadzą dowody!... 

— Owszem, dowody są... 

|-— Jakie? 

— Naprzykład wczoraj... - 

| — Bylem tam na kolacji, no to cóż 
z tego?... 

— Właśnie... Był pan u nich na ko- 
lacji i przypomina pan sobie?... Gdy po- 
dano szczupaka, jadł go pan nożem... 
Mój panie... 

— Ach, przepraszam... — tłumaczy 
się młody pan Liftman. — To był szczy 
pak?.. Nie wiedziałem., Ja myślałem, 


że to był karp!. Ku-ku, 
WYRY 
Krwawe rozprawy 


nożowe. 


> ; Łódź, 17 kwietnia, 

[Wi klatce schodowej domu przy ulicy 
Dolnej 31 tapicer und Matkowski 
(Franciszkańska 56) został ugodzony no 
Żem przez nieznanego sprawcę. Pogo+ 
towie rannego przewiozło do domu. 


Wi parku Sienkiwicza w czasie sprze 
tzki został ranny nożem 17-letni Żyg- 
mint Jaskólski, bezrobotny, zamieszka- 
ły przy ul, Abramowskiego 38. Pogoto: 
wie udziekło mu pomocy, lekarskiej w 
lokalu 5-50 Komisja 


W mieszkaniu przy ulicy Cegielnia- 
nej 9 zosała dotkliwie pobita bezrobot- 
na Bella Cytter, Pogotowie udzieliło jej 


a 


— Stwierdzono, iż pan ukradł dwad zieścia dwa tuziny chusteczek. Co pan 


ma do powiedzenia na swoje usprawied liwienie? 


— Byłem okropnie zakatarzony. 


Co słychać w 


interesach?.. 


Narazie - zastój, co będzie później — 
niewiadomo. 

Wszystko zależy od pogód, pożyczki i robót 
inwestycyjnych. 


Łódź, 17 kwietnia. 

Ze względu na rozpoczęty już se- 
zon wiosenny, który zazwyczaj inaugu= 
ruje nowy etap na łódzkim rynku manu 
Takturowym, spółpracownik naszęgo pi- 
sma zwrócił się do jednego z przedsta- 
wicieli kupców łódzkich, który udzielił 
nam następujących iniormacji: 

— Narazie wszędzie panuje częścio- 
wy zastój, Na obecną niezbyt pomyślna 
sytuację w handlu wpłynęły dwie przy” 
czyny. Jedną z mich jest 
zbieg świąt Wacek 1 chrześcijań- 

s 


w jednym terminie, drugą przyczyną 
zaś jest 


zmiana warunków atmosferycznych. 
Pierwsza przyczyna w roku ubiegłym 
wywołała podobne skutki, Gdy święta 
przypadają w różnych tenminach przy 
gotowania przedświąteczne trwają dłu- 
żej I przez to czynione są większe za- 
kupy. W tym roku natomiast okres 
wiąteczny zawiódł na całej linji. 
Drugi powód jest niemniej ważny i cha- 
rakterystyczny. Ostatnie niepogody I zi- 
nma powstrzymały kupców prowincjo- 
nalnych od czynienia zamówień na let- 
nie towary. Wahania barometryczne są 
w ścisłym kontakcie z wahaniami na 
rynku manułakturowym. Prowincja w 
obecnej chwili milczy zupełnie, zaś na 
rynku wewnętrznym uwidacznia się 
słabe ożywienie. 


— A jakie są horoskopy na najbliż- 
szy okres czasu? — ujemy. 

— To zależy od wielu okoliczności 
-—— brzmi odpowiedź naszego interisku- 
tora — przedewszystkiem must nastą- 
pić ożywienie w innych dziedzinach na- 
szego życia społecznego. Bardzo wiele 
nadziei pokładamy 

w rozpoczęciu sezchu budowlanogo 
Oraz robót sezonowych. 
Olbrzymie rzesze robotników, pozba- 
wionych pracy i wegetujących z dnia 
na dzień wstrzymują się od niezbędnych. 
zakupów z tej prostej przyczyny, że nie 
mają: gotówki. Gdy dostaną pracę, zy- 
skamy przez to samo klijentów. W ży- 
ciu społecznem istnieje łańcuch silme 
ze sobą związanych wydarzeń n rozlu- 
źnienie jednego z ogniw pociąga za sobą 
załamania w pozostałej części łańcucha. 

— A © pan sądzi o pożyczce zagra 
nicznej dla Łodzi? 

— Gdyby udało się ja zrealizować, 
miałoby to dla naszego handlu, kolosal- 
ne znaczenie Miasto przystąpiłoby do 
nowych inwestycji, 


toby sie bezrobocie, 

a przez to samo zwiększyłaby się siła. 
nabywcza na łódzkim rynku. Miejnry 
więc nądzieję, że zastój obecny jest 0- 
kresem przejściowym i że ocieplenie 
temperatury wraz z pożyczką przyczy- 
ni się w najbliższym czasie do poprawy 
na łódzkim bruku tuio am 

Te 


Wytworny młodzieniec w monoklu 


udawał dyplomatę i okradał pasażerów kolejowych. 


Z Warszawy donoszą: 


W pociągach dalekobieżnych zdąża. | 


jących do Warszawy, grasował od pe- 
wrego czasu tajemniczy złodziej usy- 
piacz, odurzający swe ofiary dymem z 
papierosów, an astępnie, gdy traciły 
przytomność, okradający je bezkarnie. 

Złodziej ten, prezentujący się bardzo 
elegancko, wyglądem swym bynajmniej 
nie budził podejrzeń, iż zajmuje się okra- 
daniem współpasażerów. 

W lewem oku nosił 

monokł, 
pod pachą teczkę, robiac wrażenie po- 
dróżującego dyplomaty. 

Ofiarami jego padli kupiec z Dolni- 
nowa p. Szłama Epsztejn, inżynier Mie- 
czysław Giernatowski, zam. przy ulicy 
Raszyńskiej nr. 58 i obywatel z lubel- 
skiego, p. Aleksander Bryda, 

Wczoraj wieczorem gdańskie wła- 
dze policyjne aresztowały na terenie 
wolnego miasta osobnika wielce podej- 
rzanego. 

Znaleziono przy nim dwie papieroś- 
nice, złotą i srebrną, wyładowane obie 
papierosami, 

1 tu dokonano sensacyjnego odkry- 
cia; w złotej zuałeziową diyy = 


papierosy przepojone narkotykiem 


usypiającym. 

Dym tych papierosów działał odu- 
rzająco na siedzących w tym samym 
pokoju, co palący. Stwierdzono to, gdy 
jeden z urzędników policji gdańskiej za- 
palił go w pokoju, do którego przypro- 
wadzono aresztowanego, 

Obecnych ogarnęła nieprzezwycię- 
żona senność. 

W portielu u zatrzymanego znale- 
ziono ponadto specjalnie spreparowaną, 
watę nasyconą preparatem neutralizują- 
cym działanie nasenncgo środka, zawar 
tego w papierosach, 

Watę tę złodziej kładł do ust. 


Zatrzymanym jest 32-letni Bruno 


Brauner, z zawodu chemik, niemający |ry teatralne 


stalego miejsca zamieszkania. 
ESERE E TES 


TEATR KAMERALNY. 
OWE a AAS koncot PADRE L Bonm 
lego. 
date, w erode, Też parato SZA PO 
cenach zniżonych (od 1 zł. do 6 zi.) = wystąpi 
K. Junosza-Stępowski w „Jastrzębiu”, 
TEATR POPULARNY. 
codziennie o 


DEMA myil zawartego w testamencie 


Różności teatralne. 


se" Amanullah a te- 

atr angielski. — For- 

ment w teatrach mo~ 
skiewskich. — Kto 
otrzyma pierścień 
króla pruskiego? 


Podczas swego pobytu w Londynie 
król afgański Amanullah odwiedził rów 
nież teatr, Wybór padł na Royal -%%4ea- 
tre, gdzie dawano znaną sztukę Shaw a 
„Pygmalion z 

odobno widowisko zyskało sobie 
wielkie uznanie wysokiego gościa z Af 
sty” W sferach arystokratycznych 
ondynu mówiono jednak z niechęcią o 
tej wizycie, twierdząc, że na przyjęcie 
wysokiegą gościa winien był Horst 
wiek z reprezentacyjnych teatrów stoli- 
cy Anglii przygotować jeden złrólew= 
skich dramatów  Shakespeara i w ten 
sposób zaprezentować godnie przed goś 
ciem angielski teatr Narodowy... 
w 


fr 4 

Prasa moskiewska pełna jest ostrych 
artykułów przeowko antysemityzmowi 
panującemu w moskiewskim Wielkim Te 
atrze Państwowym, gdzie dyrektor Golo 
wanow swojem Rowan antyse= 
mickiem. doprowadził do tego, że jeden z 
najzdolniejszych skrzypków — orkiestry 
BSA Żyd Krein popełnił samobój- 
stwo. 

„Wieczerniaja Gazeta“ przytacza kil 
ka faktów ilustrujących system antysemi 
cki w tym teatrze: Galego odmówił 
wystawienia opery „Syn Słońca”, ponie 
waż jest ona ułożona przez kompozytora 
żydowskiego  Galperiana, nie pozwolił 
teź dyrygentowi żydowskiemu Pozowa 
skiemu na dyrygowanie w operze „Bor 
rys Godunow', oświadczając, że tylko 
Rosjanin zdolny jest prowadzić operę ro -+ 


SyJsKą, 
sa EAA Prawda" pisze, że 
wielu żydów musiało już opuścić wspom 
niany teatr z powodu panującej tam at 
mostery antysemickiej, Dziennik domas 
ga się położenia kresu haniehnemu postę 
powaniu Gołowanowa i przeprowadze: 
nia sanacji stosunków w moskiewskim 
Wielkim Teatrze Państwowym, 
+... 

Ciekawą historję o pierścieniu aka 
torskim przytłacza wiedeński tygodnik 
„Die Buchne“, poświęcony życiu teatral 


emu. 
Wielki aktor niemiecki Iffland, jeden 

z największych tragików świata, otrzy- ȚĆ 
w swoim czasie od króla pruskiego 
(Fryderyka Wilhelma, w dowód uznania 
dla wielkiego talentu, kosztowny pier- 
ścień brylantowy. Pierścień ten lffland, 
będąc już na łożu śmierci, pozostawił ja- 
ko spuściznę koledze swemu, również 
wielkiemu aktorowi Ludwikowi Dev- 
rient, polecając jednocześnie w testas 
mencie swym, aby ten przechodził 
olejno, po śmierci każdorazowego po- 
siadacza, od jednego wielkiego aktora do 
drugiego i w ten sposób. znajdował się 
zawsze w posiadaniu największego akto 


ra niemieckiego, 
Poleceniu stało się zadość, Devrient 
przekazał na krótko przed śmiercią 


pierścień trzeciej z kolei wielkości te- 
atralnej i w ten sposób wędruje dar kró« 
la pruskiego już ad 100 lat, Iifland umarl 
bowiera w r. 1830. Obecnie nosi go na 
palcu już od 15 zgórą lat wielki aktor 
niemiecki Albert Basserman. 

Tragik ten należy jednak już do star 
szej generacji i siłą rzeczy zbliża się 
chwila, kiedy stanie on wobec zagadnie+ 
nia; kogo z kolei obdarzyć pierścieniem, 
Zagadnienie to intryguje niezmiernie sie 
iemiec, Pretendentów jesł 
kilku, a wybór — zależny wyłącznie (w 
polece-- 
nia) od tego, który docześnie pierścień 
posiada. 


TEATR MIEJSKI. 
Dziś oraz w dalszym ciągu w, czwartek pa 
cenach popularnych baśń. japońska Klabundą 


godz, 8.20 wieczorem zna» | (autora „Kredowego, kola") „Święto. kwitnącej 


Dziś i 
komita „Wesoła wdówka” z Jurdzińską 1 Piat- | wiśni" z Z. Tatarkiewiczówna, K. Lubieńską, 


kowską na czele, urozmałoona ełektowaym Da- | Boneckim, Krzemieńskim i Woskowskim w ro- 
istam nod kier, zeoftczsk W, Załooieiea „ łach slównych. 


e  — Nikt panom nie będzie przeszka- 


ETPRESY" 


SE: 
„Zakazane miasto“. 


Kokiety dobierają sobie mężczyzn 


do koloru kostjumu,kapeluszaczy rękawiczek| Dzielnica cesarskich pałaców w Pekinie 
Jaki mężczyzna jest dla kobiety „twarzowy*? odsłania uczonym swe prawdziwe obhcze. 


towarzyszy dobrze zbudowany 0 ete- 
ki 4 y 


Wiadomo z dawaa, że efekt jaki wy- 
wiera kobieta na zewnątrz w znacznej 
mierze zależny jest od towarzyszącego 


jed mężczyzny. £ 

Z pmktu widzenia bezstronnega ob- 
serwatora istnieją stanowczo twarzowi 
i nie twarzowi, dekoracyini mężczyźni, 
lą może być 


Dekoracyjnym mężczyzn: 
zarówno brzydal, jak i człowiek pory- 
wającej urody, ałbowiem chodzi tutaj © 
odpowiednie uzupełnienie, © umiejętne 
zestawienie kontrastów. 

Urodziwa, delikatna kobieta, której 


zw 


Dziś I dni następnych! 
Arcydzieło podług powieści 


ta, sama przez się nie Interesuje zbytnio, 
osłabia pizdy efekt ia zewnatrz. 
Stanowi tem tylko cząstkę pięknej, 
dobranej 


„| menadzie. 
bokim fotelu 


ironicznie opuszczonymi kącikami ust, 


Zspełńie 
feba i ogorzałą na bronz cerą sportow= 
Ca. 


Zabijająco 
następcy Rudolfa Val 


sportówej postaci t przyjem- 


luje życzłiwe, ale pozbawione zaintere- 
sowania uznanie, Ludzie mówią: „ładna 
para“ i na tem koniec. 


W takich wypadkach piękna kobie- 


pary. 
wielkich 


dch międzynarodowych t- 
zdrowiskach i miejscach kąpielowych, 
gdzie ludzie mają dużo wolnego czasu, 
swobodne głowy, można siedząc na pro< 


, albo na plaży, czy też w gle- 
hollu hotelowym czynić 


często styl i cho- 


dzi im raczej o to, aby wywoływać zdu- 
mięnie, aniżeli wrażenie kanmonji. 


Na skutek swej dekoracyjnośii spe- 
cłalnymi ulubieńcami pań są: synowie 
krajów egzotycznych, hebanowo czarni, 
ozekoładoweo-bronzow, albo żółci. 


Typ chudy, niedbały, zblazowany z 
Wykwintny starszy pan z wstążecz- 


a przy klapie ubrania. 
młody chłopiec z linjami e- 


piękny mężczyzna z miną 
c lentino. 
Dla kobiet pewne) kategori jest 


dów w Chinach lud tamtejszy otacza za 


byłej ridziny cesarskiej, 


stji, c p z niebem i obdarzo+ 
nej szczególnemi 


miał się otoczyć 
zdołał obwarować się takim ceremonja- 
łem jak cesarze chińscy, 


wpływem zawiedzionej miłości, lub zdra 


jednak wiele współczucia dla serc zra- 


Pommo demokratycznej formy rzą: 
bobonym niemal szacunkiem członków 
Nie wygasł bowiem dotąd kult dyna- 
askami bogów, 


Żaden monarcha na święcie nie w 
im nimbem i nie 


ne przez dziesią! 
ną tajemnicą. 


lagromad: 
wieków niezgłębio- |hrzymia bibljateka kr c TZUCĄ NO- 


swem życiu nie opuścili granic „zakązą- 
[nego miasa" 


uważane U 
pa 


dziwym mę- 
spelniać, by zacho- 


wać w oczach swego ludu blask władzy 


monarszej, 


Niektórzy władcy chińscy ani zamm w 


Tam 


zone sztułi £ ob 


We światło na dzieję 


Skazani na małżeństwo. 


Najnowszy sposób francuskich sądów 
na awanturujących się kochanków. 


Coraz czętszem zjawiskiem we Fran 
cji są przestępstwa dokonywane 


"Francuscy sędziowie przysięgli mają 


nionych Śmiertelnie grotami Amora i wy 
dają wyroki przeważnie uwalniające, 

w ostatnich czasach często sądy przy 
sięgłych odraczają wyroki na kilka tygo 
dni, stawiając za warunek zawarcia 
związku małżeńskiego, zbyt porywczym 
i namiętnym kochankom. 

leśli w przeciągu ściśle określonego 

czasu wykażą się oskarżeni świdectwem 
ślubu, następuje zawieszenie kary. 


na małżeństwo dwoje młodych ludzi. 


Mr. Adolf Lucessi dy swe) 


stezek? 
pod | narzeczonej, podejrzewając ją o cyc 


ność. Kula zraniła dziewczynę w 


czek i spowodowała oszpecenie twarzy. 


Podczas rozprawy 
na darowała winę 


sądowej dziewczy 
kochan. 


porywczemit Ww 
kowi i prosiła sędziów o uwolnienie go. 


Przed kilku właśnie dniami skazano è ciągu 30 dni poślubi zeszpeconą pan* 


Podejrzliwy młodzieniec tak się wzrie 
szył tym objawem szlachetności, że w go 
rących słowach wyznał swej narzeczo- 
nej gorącą miłość i oświadczył goto- 
wość natychmiastowego jej poślubienia. 

yk sędziów przysięgłych ukas 
rat młodego  zapaleńca 6 miesięcznym 
więzieniem z tem jednak 
iż nie będzie on odsiadywał kary, jeśli 


zastrzeżeniem 


nę. 


twarzowym korpulentny nabab, z cżer= 
wong twarzą, dużym brylantem w pierś- 
cieniu 4 małachitową główką u laski. 


PIERZASTE EMANCYPANTKI 


_czyBŁA 


m udziałem ulubienica kobiet 
Iwana Petrowicza 
oraz czarującej 
Marelli Albani 
Reżyser, Aleksander RAZUMNY. 


Początek o godzi Pr w soboty: 
niedzielę i święta kk 1-ej po poł. 


BERNBREAUR. 


Stanowczo nietwarzowym jest męż- 
zna zaniedbany, źle ubrany, lak ró: 


CZYM; t 

wańeż laluś o wybitmie fryzjerskiej ele- 
ganch. Wielu 
swoje towarzyskie powodzenie wlaśnie 
temu dekoracyjnemu wyglądowi. 


zawdzięcza 


mężczyzi 


biety rozrywają ich 1 używają ja- 


Kal 
ko tancerzy, jako towarzyszy przy sto- 
le, jako partnerów do sportu, jako s: 
dów reklamowych 


i uprawiają z simi 
flirt „dla galanterii", a potem zakochu- 
ją się poważnie — w tych... nietwarzo- 
wych. t ui 


Łuna nad Łodzią 


Sensacyjna powieść z życia łódzkiego. 


dzał — zapewnił Stein, opuszczając 
swój gabinet. 
— Czego chcesz od pana Kornblu- 


, 45) 
— O co panu chodzi, panie Adolfie? 
— siląc się na uprzejmość, spytał Korn- 
blum. 
— Chcę panu zakomunikować, że 


ma? — zapytał zdenerwowany Gustaw| firma nasza nie bierze udziału w licy- 


brata. 


tacji Dreszera, moźe to najwyżej zro- 


— Cóż to za dziwny ton, nie iestem| bić Gustaw Porsche na własną rękę — 


jeszcze pod kuratelą. Bądź łaskaw 
wyjść! — odpowiedział ostro Adolf. 

— Scena rodzinna? To ja się usu- 
wam. Bardzo mi przykro... = przer- 
wał spór Kornblum. 


— Niech pan siedzi, panie Kornblum 
— powiedział rozkazującym: tonem Gu- 
staw Porsche. Mów, czego chcesz, my 
2 Kornblumem tajemnie nie mamy — 
zwrócił się da brata, 


— Wy nie macie tajemnic! Śmiesz- 
ne! — zaśmiał się ironicznie Adolf Por-. 


sche, 


powiedział Adolf Porsche. 

Gustaw zzieleniał, Zerwał się z fo- 
telu, podbiegł do brata, złapał go za 
klapy smokingu i trząsł nim nieprzy- 
tomny z wściekłości. 

Adolf odepchnął brata i mówił dalej 
spokojnie: 

— Nie chcę krzywdy Dreszera, gdyż 
mam dość własnej. Pan za cenę milcze 
nia przystępuje do spółki... 

— Milcz! — zawołał Gustaw. 

— Licz się z tem, że jestęś w obcym 


cy życie płaków w dziewiczych lasach 
południowej Ameryki, natrafił na szcze- 
gólny gatunek bażantów, zwany przez 
mieszkańców 


rzęcego, albowiem na samcach spoczy- 
wa. obowiązek pielęgnowania potom- 
stwa i troszczenia się o nie, Koguty tina 
musa wysiadają jaja, znoszą do gniazda 


Słynny ornitolog, dr, Veebe, badają- 


borów — tinamus, 
Ptaki te są osobliwością świata zwie 


żywienie, kury zaś fruwają wesoło po 
lesie i nietylko że nie dbają o utrzymi 


— Panowie, mówcy spokojniej, bo 


$ | w zdenerwowaniu nie dojdziemy nigdy 
x | do ładu — powiedział Kornblum, czując, 


że zbliża się. termin decydującej batalii 
z Gustawem Porsche, 

— Czy pan gotów jest za pewną ce- 
nę wycofać się z tej afery? — spytał 


4 | Adolf, 


— Tego pytania nie rozumiem, prze- 
cież to jest dla pana obojętne. Panu cho 
dzi tylko o list d-ra Ruśkiewicza — od- 
powiedział zdziwiony Kornblum. Za- 
pewniam pana, że przyrzekłem panu 
Gustawowi zachować tajemnicę i przy- 
rzeczenia dottzymam, 

— Przyznam się panu, że ja ani do 
pana, ani do brata nie mam zaufania. 
Zresztą jaki ma pan interes w licytowa- 
niu Dreszera? — zagadnął znienacka 
Adolf Kornbluma. 

— A! To już moja sprawa — odpo- 
wiedział z uśmiechem Kornblum, 

— Czy pan wogóle ma zamiar do- 
puścić do licytacji? — nalegał w dal- 
szym ciągu Adolf. Czy czasami nie po- 
psuje pan szyków Gustawowi, za co od- 
bierze pan nagrodę w postaci ręki Ire- 
my Dreszer? Czy nie mam racji? Czy 
nie zgłębiam sprawy gruntowniej, niż 
mój braciszek, który zawsze jest wiel- 


domni — zwrócił uwagę brat Adolż, kiego mniemania a swoim rozumie? 


kane gniaz: 
muszą w dziurach spróchniałych drzew 
i staczają krwawe nieraz walki w obro- 
nie swych dzieci, które chce wymordoe 
wać wyrodna matka, 


mordują swe własne dzteci. : 


nie swego janaka, lecz niszczą napot- 
la. 


Koguty więc ukrywać się 


Z ea 
Przechodząc przez ulicę , 

rozejrzyj się uważnie, onil- 
miesz Kalectwa i śmierci. 


Kornblum postanowił atak odeprzeć 
za wszelką cenę. r 

— To, co pań mówi czyni wrażenie 
wypocin chorego mózgu. Wybaczy pan 
moje wyrażenie, lecz takie mam uczu- 
cie — odpowiedział Kornblum, 


— Chyba, że wariat! Ja zawsze mó ` 


wiłem, że on nie fest całkiem normalny 
— zauważył milczący dotąd Qustaw. 

— Więc pan twierdzi, panie Korn- 
blum, że dążycie razem z Gustawem do 
zlicytowania Dreszera? 

— Tak, jakżeż może być inaczej? 
— odpowiedział zdenerwowany, Korm 
blum. 

— Ja w to nie wierzę == zadecydo- 
wał Adolf. 

Gustaw bezradnie rozłożył ręce. 

— Jeszcze raz zwracam się do pana, 
panie Kornblum. Proponuję panu wyda- 
nie mi, ewentualnie za pewną sumę, li- 
stu, a ja postaram się za to o zlikwido- 
wanie sporu z kiendersonem na drodze 
ugodowej. To uratuje Dreszera. 

Kornblum wzruszył ramionami, oce- 
niając, że ma otwarcie kart jeszcze 
zbyt wcześnie. 

— Bredzisz — syknął Gustaw. 

— Przekonasz się kto bredzi — o 
powiedział Adoti, Poz. 


"=" 


p 


Wielk 


a radjo 


EXPRESS. 
TEN 


Obserwatorium naukowe śród w ecżnych lodów 
odda ludzkości niespożyte usługi. 


Największą naukową sensacją jest 
obecnie lot generała Nobile na giganty- 
cznym sterowcu do bieguna północnego. 
Wyprawa bohaterskiego lotnika włos- 
kiego budzi powszechne zainteresowa: 
nie nietylko w sferach naukowych, ale i 
śród szerokich mas ludności wszystkich 
cywilizowanych państw świata, 

$ Nansen, znany. badacz kra- 
jów podbiegunowych oświadczył ostat- 
nio sia łamach czasopisma ` naukowego 
„Arktis”, że gruntowne poznanie biegu- 
na północnego jest sprawą palącą. nie- 
tylko z pobudek czysto naukowych, ale 
również i ze względów wpływających na ` 
życie gospodarcze, aricii | 

Już przed pół wiekiem stwierdzono 
'potężny wpływ jaki wywierają ‘okoli e| 
biegunowe na kształtowanie się GIAN A 
atmosierycznych na całej ziemi, Dlate | 
go już wówczas, ti. w latach 1882-83 po | 
wstał wielki plan utworżenia międzyna- 
rodowych stacji podbiegunowych który 
częściowo zrealizowano. Badania i ob- 
serwacje tych stacji potwierdziły wielką 
doniosłość wpływu bieguna na resztę 
ziemi, J r 

Od tego czasu stało się oczywistem, 
że dla zrozumienia: wielu zjawisk przyro 
dy w innych .częściach ziemi, a zwłasz- 
cza biegu obrotowego, ziemi i dynamiki 
atmosfery niezbędne jest poznanie' sto- 
sunków fizycznych, panujących na biegu | 
nie; Możliwość trafnego przepowiadania 
pogody w krajach, położonych na półno | 
snej półkuli ziemskiej, uzależniona jest | 
właśnie od znajomości zmian meteorolo 
$icznych na biegunie, 2 

W tym właśnie: celu powstał projekt 
„Aby w sercu niedawno odkrytego biegit= 
1a północnego zbudować wielką stację 
adjową, któraby syłnalizowała, świata 
wszelkie zmiany. atmosferyczne, które 
tam zachodzą. Ponieważ, jak wiadomo, 
biegun ten znajduje się `na północnym 
oceanie lodowatym, przeto stacja radjo- 
wa wraz z osadą musiałaby być zainsia- 
lowana na jakiejś ogromnej bryle lodu, 

Śmiały ten plan, który niedawno je-! 
szcze mógł być uważany za fantastycz- 
ne rojenia, niezadługo już będzie zreali- 
zowany dzięki świeinemu rozwojowi lot 
nictwa, Statki napowietrzne przewiozą 
z łatwością na biegun urządzenie radjo- 
stacji oraz ekspedycję naukową. W ten 
sposób dokonać będzie można nietylko 
niesłychanie ważnych obserwacji mete- 
prologicznych, ale również badań geofi- 
zycznych i biologicznych. 


h RA uczony podróż- 
mik polarny, poddał doświadczonej kry- 
tyce projekt radjostacji naukowej na bie 
gunie i doszedł do wniosku, że jest on 
zupełnie możliwy do zrealizowania, Do- 
szedł on do przekonania, že największe 
niebezpieczeństwo dla ekspedycji moś- 
leby powstać w razio pęknięcia lub; 
EEETEEI 


KONCERT JUDYTY BOKOR, , 

Jak już podaliśmy, w. czwartek, dnia 19 b. m. 
odbędzia się w Filharmonfi 16-ty koncert mie 
strzowski, ma którym wystąpi wielce” ntalento- 
wana czelistka, Judyta Bokor, którą mic- 
liśmty sposobność poznać w Łodzi i podziwiać 
z jej występów artystycznych przed dwoma la- 
ły. Pani Judyta Bokor. wybrała tym razem na 
swój recital wiolonczelowy następujące piękne 
utwory muzyczne, a mianowicie: Sonata Breva- 
la, Sanata E-moll' Brahmsa, Koncert wioloncze- 
lowy A-moll Saint-Saensa, Kol Nidrei Brucha. 
Gavotte Mehula, Melodja Faurc'a, Tarantella 
»lattl. Jak widzimy, program będzie bardzo in- 
jeresujący. Początek koncertu o godz. 8.30 wic- 
szorem. £ f i 
JUTRZEJSZY WIECZÓR TAŃCA IRENY 

PRUSILKIEJ. $ 

Jautro o godz. 8.30 w.ęczorem odbęć 
sali Filharmonii zapawitGziany wieczór tańcz 
wyzwolonega freony Pusickiej.  Pierws*v ten 
występ wywołał w naszem mieście wielkie za- 
interesowanie | elita towarzyska zapeti niewat- 
pliwie Filharmonię pb brzegi. Jutro więc uirzy- 
ty irene Prusicką w najlepszych swoich. krea- 
ciach tanecznych, któremi impoirowafa na popi- 
sach słynnej Mary Wigman. Przy fortepianie 
zasłędzie Halma Neumanówna. Niewielką ilosć 
Proca z preti nabywać można w kasie 
© $ i R 


TIMES z dnia 5.X. 1927 r. 
„potega treści w: BIGAMII rywalizuje z 
mistrzostwem: gry... 

Nie znam blmu, któryby tak przemówił 
do duszy każdegó człow eka bez różnicy 
narodowości, rasy i płci! 


BIGAMJIA 
najbliższy film Grand-tina. 


się w] 


zmiażdżenia przez inte bryły lodu tej 
kry, na której by się znajdowała radjo- 
stacja. W tym wypadku cała ekspedyc- 
ja mogłaby znaleźć gróh na dnie morza. 


Dr, Sverdrup zapewni» jednak, że nagłe | 


pęknięcie kry lub. zmiaż' iżenie jej przez 
inne bryły lodowe jest niemożliwe i zł- 
wsze czas na ratunze 


Najważnie; Gadaniam. ekspedy 
cji byłyby obsetwasje asiron 'miczne na 
biegunie, reśula.ne, wysyłania komuni- 
katów o pogodzie, pomiary i badania 
promieni słonecznych, obserwacja wat- 
rów, badania oceanograficzne, badanie 
magnetyzmu ziemi, żorzy polarnej i oraz 


Fxspedycja amerykańska dokonała szer egu zdjęć z życia Zulusów, dzikiego pe- 


łu:—rada starszych zulusów. 


mienią murzyńskiego w poł, Afryce. U góry oe. domek zulusów. U d0- 


o losach caego plemienia, 
AZ) TERESIE 


Niegodziwa luneta 


oskarżyła fałszywie poczciwego męża | 


Niezwykły proces rozwodowy odbył 
się w tych dniach w Nowym Jorka 
Pani Eleonora Davis żona jednego z 
najbogatszych w Ameryce kup wel- 
ny wystąpiła ze skargą rozwsdowa prze 
ciw swemu mężowi, zarzucając mu brak 
szacunku, obojętność i zdradę, 
„Powód zaś rozwodu był ba 


n 089+ 


iwy. . z 
Pani Davis wybierała się w podróż 
do Europy. cy 
' Kochający: mąż zamówił jej uksuso. 
wą kabinę i odprowadził na okręt. 
f; Po czułem i zroszonem łzami pożeg- 
niu parowiec ruszył, a mister Davis 
machnął żałośnie białą chustką, stojąc 
na brzegu. 
* Nagle zajechał samochód; wyskoczy- 
ta z niego urzędniczka firmy Davis and 


czyli: Nie bądź nigdv nadto czułym! 


Co z doniesięniem iż wypadł nagły -inte- 
ces do szefa firmy i natychmiastowa jego 
obecność w biurze jest konieczna. 
„Dobry małżonek nie chcąc  pozba» 
wiać żony „czułego pożegnania”, zawo- 
łał robotnika portowego i rzekł: 
— Masz tu moją chustkę, stań w tem 


miejscu i machaj nią przez godzinę, Do-|; 


staniesz za to dolara. 
Robotnik zgodził się bez namysłu, a 
mr, Davis skoczył do samochodu i od- 
jechał wraz ze swą urzędniczką. 
Nieszczęście chciało, iż usłużny ofi- 
cer okrętowy dał pani Davis lunetę i ko 
chająca żona dokładnie widziała całą 
scenę, 7 
Wzięła na świadków kilku podróż- 
nych i wytoczyła mężowi proces rozwo- 
owy, s 


stacja na biegunie Jak abdykował car 


w roku 1917. 


Rosyjskie gazety emigracyjne druku- 
ją obecnie, na podstawie „Czerwonego 
archiwum" bardzo ciekawy dokument 
zrzeczenia się wszelkich praw do tronu 
rosyjskiego przez szereg członków rodzi 
ny cesarskiej, które zostało dokonane w 
1917 r. 

Zaraz w pierwszych dniach rewolucji 
rosyjskiej, kiedy jeszcze kierownictwo 
jej zdawało się być w rękach Kiereńskie 
go, jeden z najstarszych wielkich ksią- 
żąt, Mikołaj Michajłowicz — zdaje się, 
że z własnej inicjatywy, jak piszą emig- 
ranckie gazety rosyjskie — przyjął od 
Kiereńskiego polecenie. zebrania od 
wszystkich innych wielkich: książąt zrze 
czeń się ich do praw do tronu oraz do 
majątków, należących do carskiej rodzi- 
ny. W liście do tegoż Kiereńskiego, pi- 
sze on o przebiegu pertraktacji w tej 
sprawie, Słowa wielkiego księcia w tym 
liście brzmią następująco: 

„W dniu dzisiejszym uzyskałem zgo« 


„|dę na zrzeczenie się praw do tronu oraa 


praw do majątków rodzin: 
wielkich książąt: Cyryla Włodzimierzo+ 
'wicza (łatwo), Dymitra Konstantynowi- 
czą (z trudem), oraz od Gabryela i Igora 
Konsantynowiczów (bardzo łatwo..)).* 
liście tym przytoczony jest także 
tekst abdykacyjneśo aktu, podpisakego 
przez wielkich książąt, który brzmi: 
„Co się tyczy praw naszych, a w 
szczególności praw moich do dziedzicze= 
nia tronu, ja, kochając gorąco swoją > 
czyznę, całkowicie przyłączam się do 
myśli, wyrażonych w akcie abdykacji 
wielkiego księcia Michała Aleksandro- 
wicza. Podpisano: Wielki książę Cyryl 
Włodzimierzowicz”. 
Datę tego listu, oraz abdykacji ustae 
(lają pisma rosyjskie na podstawie zestaw 
wienia ich z innemi datami i źródłami — 
na 9 marca 1917 r., przypadającą w tys 
dzień po akcie abdykacji cara Mikołaja 
li w sześć dni po abdykacij cytowanes 
so w liście W, K, Michała Aleksandros 
wicza. x 
Z tego aktu abdykacji wynika, że 
vielki książę Cyryl" Włodziemierzowicz, 
dóry kilka lat temu ogłosił się carem, 
est „carem“, który ze swego cesarstwa 
eszcze przed objęciem go abdykował (i 
to łatwo). v 
Interesującym jest fakt, że ową abdy 
kację ogłaszają emigranckie pisma rosyj 
skie, wstrzymując się od komentarzy, ca 
jeżeliby można czynić z tego jakieś wnia 
' ski — oznaczałoby, że abdykację tę w 
ważają za ważną, względnie, że ród car« 
ki EERE niema wśród emigracji 
osyjskiej zbytygorącego poparcia, 


| m 


Go usłyszymy przez radjo 
| - ` dziś, we wtorek 
17-go kwietnia 


== 
Pan 
WARSZAWA. 

12.00 Sygnał czasu, komunikat Totniczo-metee 
orojógiczny, hejnał z wieży niarjackiej w Krae 
kowie. 15.40—16.00 — Odczyt p. t „Reformy 
Sejmu Wielkiego 1 Konstytucja 3 Maja" — wy- 

| atosi prot. Mościcki. _16.00—1625 — Odczyt p. t- 


carskiej od 


|. M 
„Warszawianka i „Wesele Wyspiańskiego" — 
wygłosi prot. Ludwik Skoczylas. 16.40—17.05 — 
Odczyt p. t „Sport kobiecy zagranicą w roku 
1927" — wygłosi K. Muszałówna. 17.20—17.45 
— Transmisja z Poznania. 17.45—18.45 — Kon- 


acert popołudniowy. — Wykonawcy: Kazimierz 


Blaschke (wiolonczela), Zbigniew Dynunek (for= 
tepian) i Mieczysław Fliederbaum (skrzypce), 
19.20 — Transmisja z opery. poznańskiej, W 
przerwie biuletyn „Messager. Polonais“ w języ« 
ku francuskim.  22.00—22.05 — Sygnał czaszy 
komunikat. lotniczo - meteorologiczny. _ 22.05— 
22.20 — Komunikaty PAT-a. 22.00—22.30 — Ka 
mumkaty: policyjny, sportowy oraz nadprogram 
'22.30—23.30 — Transmisia unizyki tanecznej. 


LANGENBERG. - 
14.03-14.30 — Koncert kapeli Lutter. 15,48 
--16.10 — Program dla dzieci. 18.00—18.55 — 
Koncert; 1. a) Matheron — Arja, b) Gossek — 
Gawoź (skrzypce i lutnia), 2. Trzy pieśni staro» 
niemleckie (sopran i dłówka), 3. Kuhlau — Wals 
ma flet 1 lutnje, 4. Dwie pieśni (ospran, lutnia I 
skrzypce), 5. Schubert —- Kwartet na flet i gita- 
rę. altówkę i wiolonczelę. 19.45—20.10 — Diis- 
t: „Dzieci trudne do wychowa: 
. er Jager von Koenigssee" 
Kantata na chór Żeński, sopran, ak, recytacje Í 
orkiestrę Adolfa Klazeża. ą 


BERLIN. 

16.30—18.00 — Koncert orkiestry z Winter 
garten pod dyr. Maksa Rotha. — Odczyt: 
Kómumikacja lotnicza przez Alpy. 19.00 — Ode 
czył: Bieg na przełaj, iako trening. 20.30 — 
Koncert kameralny: 1. Bitting — Symfonia Kas 
meraina. 2. Schrecker — 5 pieśni na alt i orkie- 
stre 3. Schrecker — Symfonia kameralna. Bitt- 
letya meteorołogiczay. Wiadomości. 


Mistrzostwa klasy „A” £.2.0.P.N. 


Turyści II—Widzew 1:0 (0:0). 


Omegdajsze spotkania foothalowe o 
mistrzostwo klasy A £.Z.0.P.N. przy” 
niosły iaworytom spodziewane ZWYC:Ę= 
stwa. 

Na czele tabeli kroczą w da'szym 
ciągu Orkan í Ł.T,S.G, które bez zbyt- 
niego wysiłku zwyciężają swych prze- 
ciwników. 

Kluby prowincjonalne nie mogą jesz- 
cze powrócić do swej zeszłorocznej for- 
my i przegrywają wszystkie spotkania 
g zespołami łódzkiemi. Po onegdajszych 
walkach tabela rozgrywek przedstawia 


iię następująco: 
Nazwa klubu Gier Pkt. st „brm. 


10) Sokół (zalerzy. 
Union 
W Prosna SG, 1 


Z rozegranych Ni dniu onegdajszym 
AG o mistrzostwo klasy A do rzę- 


PE 


EN A EA 
CSOOC=HUWWA RUIN 
RNEMGWEDON 


Zoas vjr 


Przy lepszej grze ataku, który tym 
razem „chromał* głównie wskutek nie- 
udolności obydwu skrzydłowych, mogli 
fioletowi odnieść daleko większy suk- 
ces nad słabo grającym Widzewem. 

Drużynę Widzewa oglądaliśmy w 
bieżącym roku poraz pierwszy i przy- 
znać trzeba, że nie wywarła na nas do- 
brego wrażenia. O ambicji, która zaw= 
sze była zaletą tego zespołu, tym razem 
nie było mowy. 

Jedynie trzech czy czterech zawodni- 
ków stanęło na wysokości zadania, 
walcząc z poświęceniem, a reszta grała 
ot z musu, byleby tylko „odwalic" re- 
dżielne zawody. 

Do pauzy tempo ospałe. Wynik 0:0. 
Po zmianie stron lepsi technicznie Tu- 
ryści częściej zagrażają bramce przeci- 
wnika, lecz obydwaj skrzydłowi parali- 
żują wszystkie ataki fioletowych. 

Dopiero około 30 minuty, Ałaszewski 
zmylił czujność obrońców Widzewa, 
strzelając pięknie w róg. 

W ostatnich minutach Widzew ener- 
gicznie naciera, lecz bezskutecznie, 

Najlepszym graczem na boisku hył 
Frydman, który poprawia się z tygod- 
nia na tydzień. powracajac do swej da- 
wnej doskonałej formy. Wysoką Klasę 


b. ciekawych należał mecz Turyści i wykazał również bramkarz Turystów. 


— Widzew. 


W Widzewie najlepsi: Nurczyński, 


Zwycięstwo, jakie odnieśli foletowi i Pudlarz. Ostatni wyzbył się już cał- 
w stosunku 1:0, przypadło im w udzia- | kowic'e gry brutalnej. 


le zupełnie zasłużenie, byli bowiem drit- 
żyną lepszą technicznie 1 ambiiniejszy. 


Sędziował b. dobrze p. Segal. 


Ł. K. S: II—W. 


K. S. 2:1 (1:0). 


Zasłużony sukces Ł. K S-u. 


Ł. K. S, mając wolny KIE ad roz| jednakże "załarnują się 


trywek o mistrzostwo Ligi P. Z. F 
wystawił aż sześciu graczy extra klasy 
do zawodów z W. K: S-em, które od- 
były się na boisku Aleji Unji w miedzie- 
lẹ przed południem. * 

Przed sędzią p. Birą drużyny sta- 
a w następujących: składach: 

t, Ks Si Fiszer Galecii. „Balonik? 
Małek, Trzmiel, Jasiński, Śledź II, Stol- 
OE, Sowiak, Jańczyk, i Mikołaj- 
czYK. 

W. K. S.: Tiehi, Kazimierczak, Roga, 
Szkudlarek, Strauch; Majewski, Hajne- 
man, Klimczak, Szumlak, Fryc, Kacz- 
marek. 

Gra w pierwszej Części zawodów b. 
interesująca. 

W. K.S. grając z wiatrem do przer 
wy przeprowadza kilka ataków, które 


| naprzód. W 
odległości Klimczak wysuwa do Szum- 


na obronie 
s Seu, 

Ataki Ł, K. S-u są groźne: kilka ra- 

zy Stollenwerk przenosi z dogodnych 


pozycji, to samo czynią też i inni na- 
pastnicy. 


W 30 minucie udaje się Sowiakowi 


uzyskać: prowadzenie dla gospodarzy, 


Po zmianie stron w 13-ej minucie 


RO E zdobywą drugą bramkę 


dla £. K, S-u, 

WR z rąk. 
W. K a nie opada z sił i prze 

17-ej minucie z dalekiej 


przyczem Fiel wpuścił 


laka, który odbitą przez Fiszera, piłkę 
pakuje do siatki. 
Końcowe. „Minuty należą do Ł. K. 8 
lecz wynik 2:1 nie ulega już zmianie. 
Sadziował p. Bira. j ALT 


Najbliższe mecze piłkarskie 


w Łodzi i na orowincji. 


Kalendarzyk niedzielnych walk- ligo- 
wych w Polsce przedstawia się bardzo 
ciękawie Spotkają się drużyny silne, 
które znów zmienią mocno tabelę gier. 
Grać będą: Wisła — Warta w Krakawie 
— Warszawianka — Pogoń w Warsza- 
wie. Śląsk — Legja w Katowicach, Ruch 
— Legja w Katowicach, C. w 
Łodzi i Hasmonea — Polonja we Lwa 


wie, M 
+. 
O 


X WBW A, w Łodzi walczyć 
gda: u "e 
Widzew — WKS. o godz. 16 na bois- 


ku przy ul. Wodnej (sobota 21 kwietnia) |nie ping-pongowej komisji 


Hasmonea — Szturm, boisko ŁKS. 


godz. 14 w niedzielę (przedmecz zawo- 


dów z IFC. 

Policyjny — TUR boisko Wodna, go 
dzina 1 irano. 

S$SKM. — Samson na Chojnach o go- 
dzinie 16,30. 


Kalisz—Pabjanice—Zgierz. 
Wyniki zawodów o mistrzostwo na prowincji 
G. M. S. G. (Łódź) -Prosna (Kalisz) 2:1 ( 1:0). 


Kalisz, 16 kwietnia. 

W stadionie kaliskim rozegrała, w 
' dniu onegdajszym drużyna G. M, S-u 
zawody mistrzowskie z Prosną. Omło- 
dzona drużyna O. M. S-u pozostawiła 
po sobie b. dobre wrażenie, prowadząc 
zawody przez cały czas w mordetczem 
temple. 
Gospodarze po ostatniej porażce z 
Orkanem wykazali znaczą poprawę, 
a przy większym szczęściu mogli na- 
wet uzyskać wynik remisowy. 
W pierwszej połowie gra otwarta, 
tempo szybkie. G. M. S. zdobywa w tej 
Części zawodów jedyną bramkę przez 
Kozaka, 
Po zmianie stron w pierwszym kwa 


Ł.T.S.G. (Łódź) — P. 


Pahłanice, 16 hrania 
Na boisku Sokoła pabjanickiego 
gdaj przed południem powyższe drui A 
ny rozegrały mecz o mistrzostwo kly A 
E. W, P.N, które prowadził p. Andrze- 
jak. 
E.T.S.G. mimo, iż wystąpił z re- 
zerwą (na prawem skrzydle grał bram 
karz drugiej drużyńy — KAM SĘ 
gromiło formalnie drużynę P. 
zwyciężając zasłużenie, acz w Tal 
wysokim stosunku. 
Rezulta 4:2 dla biało-czarnych był- 
by odzwierciadieniem przebłesu gry i 
miernikiem sit. 
W pierwszej połowie gra równorzę- 
dna, dość ciękawie prowadzona ale w os 
trem tempie. 
Po zmianie stron bezwzględna prze- 


` Zgierz, 16 Kwietnia. 
W miedzielę poi południu, druży 
Orkanu zjechała do Zgierzą w celu ro- 
zegrania meczu mistrzowskiego z '50* 
kotem, z ARS wyszła zwycięsko w' 
stosunku 2 4 
Grę EEN gospodarze. Gra 
w pierwszej części zawodów Otwarta. 
Szeregi strzałów łodzian na bramkę 


ry też uratował drużynę od większej 
-| porażki. 

Orkan czuł się nieszczególnie na bo- 
isku zgierskiem, a szczególnie skrzy” 
dłowi nie mogli operówać -z piłką na 
miękkim terenie, 

Do przerwy wynik brzmiał. 0: 
Po zmianie stron pierwsze 1 
minut należą do Sokoła, który w hura- 
ganowych atakach chciał uzyskać pro- 
wadzenie dla siebie, a następnie utrzy- 


uzyskał Łódzki 


Dowiadujemy się, że jeden z repre- 
zentacyjnych graczy Lublina Władys- 
ATANU SISET 


Łódzki Związek Ping-pongowy 


został założony ubiegłej soboty. 


w sobotę ubiegłą odbyło się posiedze 
AO 


Orkan — Turyści na boisku ŁKS, w |wraz z zaproszonemi klubami: ŁKS., 


aiedzielę o godz. 11-ej. 


MSCA., Union, Kruschender, r 


Union — ŁTSG. na boisku. WKS, o Hasmonea, Sekcja Młodzieży Rzemieśl- 


fodz. 11-ej rano, 
PTC. — GMS o 11 w Pabjanicach. 


niczej, Sokół, TUR. Przyjęto sprawozda 
nie Zarządu z przeprowadzonych gier o} 


Sokół — ŁKS. w Zgierzu o godz. 16. |mistrzosiwo drużynowe i indywidualne | 


Prosna — Hakoah w Kaliszu o godzi- 
nie 16-ej, 


wz 
Ó 


Mistrzostwo kl, B. 


Łodzi, przyczem na wniosek Hasmonei 
wyrażono ustępującemu zarządowi po- 
dziękowanie. 


Po dłuższych debatach postanowiono 


Kadimach — Siła, boisko WKS: go~ |otworzyć Łódzki Związek Ping-Pongo- 


dzina 16.30 w sobotę 21 kwietnia. 


wy ze stałą siedzibą w Łodzi, przyczem 


lopracowanie statutu powierzona 'nowo« 
obranemu zarządowi Związku. , 

W skład Zarządu weszli: Lange (prze 
wodniczący) ROLNA (Jastrzębski) wice“ 
przewodniczący) ŁKS. 


Sokoła brońi wspaniale bramkarz, któ- | kto 


a (Leśniewicz) se FILM-KURJER zd3X. 


dransie atakuje energicznie Prosna, lecz 
bramkarz G. M. S.-u broni brawurowo. 

G. M. S. 'powoll oswobadza się r 
przewagi gospodarzy i zdobywa drugą 
bramkę również przez środkowe 290: na- 
pastnika, Kozaka, 

Dopiero na kilka minut przed końcem 
zawodów udaje się Prośnie zdobyć ho- 
norowy punkt. 

Na, wyróżnienie w Prośnie zasługują 
bramkarz i środkowa trójka napadu. W 
G. M. S-ie bardzo dobrze grali bram- 
karz, środek ataku i środek pomocy. 

Publiczności wskutek zińma'b. mała. 

Sędziował b. dobrze p. Wardęsz 
kiewicz. R. 


T.C. (Pabj.) 8:2 (3:2). 


Wspaniała gra łodzian na prowincji. 


waga łodzian, którzy w tej fazie gry, 
zdobył pięć bramek. 

O me iż pd janiczanie 
grali niezwykle brutalnie przerwie, 
polując na kości przeciwnika, “a 

Za taką grę sędzia EH Był w 
sunąć lewego obrońcę P. T. C. 

Bramki dla Ł.T.S.G. zdobyli: Wiin- 
sche, Galert, Berkman i Hahn (wszyscy 
po dwie). 

Biało ~ czarni nie wykorzystali przy- 
znanego im rzutu karnego. 

Obie bramki dla P. T. O, padły 4 it- 
denastek: jedna za rękę obrońcy E.T.S. 
G, następna. zaś za faul ra napastniku 


gospodarzy. 
Publiczności z powodu wyborów do 
rady miejskiej w Pabjanicach — mało. 


KA 


Orkan (Łódź) — Sokó! (Zgierz) 2:0 (0:0). 


mać wynik do końca przez smigroiga 
nie'* bramki. 

Dobra jednak gra tyłów Ork imi nie 
pozwoliła na zdobycie choć jednej bram 
ki napastnikom Sokola. 

Na 10 minut: przed końcem środko- 
wy napastnik. łodzian Stępiński am 
bramkarza Sokoła dwukrotniesdo, kai 
tulacji, strzelając dwie efektow! ne branie 

em 
w drugiej połowie Sokół: grał w 
dziesiątkę z powodu kontuzji Jednego 
zawodnika. 

Z Orkanu doznał również kontuzji 
Milter Iy 

Gra należała: do Asy: ychj i była 
prowadzona w mordertczem tempie, o 
stro, chwilami brutalnie, zwłaszcza ze 
strony gospodanzy. 

KO. 


Sędzia. p. Girajw: oda, 


Doskonałego footbalistę 


Klub Sportowy. 


ław Król, który dotychczas występował 
w barwach Lublinianki przeniósł się, na 
stałe do Łodzi, jako absolwent . tamtei- 
szej szkoły rzemiosł i wstąpił ~do ŁKS. 
Król zajmie pozycje środowego napastni 
ka > już przeciw IFC, wystąpi na zawo- 


lach. È IRA 
IKS. w Królu zyskał doskonałą 

dzięki czemti atak Czerwonych 

znależć się w doskonałej forrię 


1937 r. 


kretarz) YMCA., członkowie Zarządu: | Potęga tego filmu p. t, „BIGAMIA 


Nita YMCA, Perle (Hasmonea),. Sikora 
| (Sekcja Młodzieży Rzemieślniczej, Pray 


gański SES Komisja Rewizyina: Ge- 
liński (LKS.), Cygler (Samson), Urbs 
niak (TUR.), 


Związek ma starać si ęo przyjęcie do 
Polskich Związków SED ch i ma 
być podwaliną do riyskełga P olskiego 
Związku Ping<Pongowego, -~ 


, leży w potędze jego treści... 
Sceny, sądu nie mają sobe równych, 


BIGAMJIA 


diwy Gm GRANIA 


Dziś i dni następnych! Dziś i dni następnych! 
WSPANIAŁEGO, PEŁNEGO OLŚNIEWAJĄCYCH MOMENTÓW FILMU 


Dama w wagonie sypialnym 


Podług najpoczylniejszego arcydzieła MAURYCEGO DEKOBRY „LA MADONNE DE SLEEPINGS* 
W rolach głównych przedwcześnie zmarła w tragicznych okolicznościach 


Claude Eran Ce jako propagatorka „Kultu nagości“ w tańcu 


Wyjątkowo urozmaicona akcja, rozgrywająca się w Londynie, Berlinie, na Kaukazie i bolszewickiej Rosji. 
Niesamowite przygody arystokraty w „Raju bolszewickim* =» W kazamatach czerezwyczajki. 
x Metody postępowania emisarjuszy bolszewickich, 


iosta. mn. o baa A. iwin. © 


A Fairbanks isee CZŁOWIEK Z BICZEM 
„MIMOZA | Douglas alr an niejszęj kreacji | 
n= Emocjonujący dramat w 11 aktach pdz, powieści K. HESKETH PRICHARDA: 
Dziś niezwykła premjera = = ë wDON Q'S LOVE STORY“ SEDDDDÓZZZZ. 


CASINO HIR F DENEA TE T 
im fi | pzy KEFIRU LETZNECZEGO | 
rodukcja filmowa r. 1928. = - KSIGALINY | 


: 


Pocajl seann 


za HANDLARZE 
ŻE — ZYWYM — 
ŻB TOWAREM 


Dzieje kobiety, w której splotły się naj- wakwłania lampa | A DAN ) obrt 
potworniejsze instynkty ludzkie pod tyt. iaa y nar 320 A 


j|wotwory złośl 


wo) 
przyimvie od 12—3 
po poti od 4,6-9 w 
r 


Doktór 


iiyii| a Tm 


słynne ky | | maeóc"Nauaczocnych Bl C posso Mi, 
wedtug słynnej powieści H. H. Ewersa [ojcze | Tańców Nowoczesnych priye 
` Realizacja HENRYK GALEEN udziela w prywatnym 


— Gdańska 9, telefon 66-93 — Bn: A MAL 
(twórca „Golema* i „Studenta z Pragi“), 


| dypl. naucz. Henryk Henrykowski rsa wytczają l- 


d tenci bit istr = povale r 
ikh w asystencji wybitnego mistrza zagranicz- Ø achuneamudu ku- 
ef ch t, A — « — nego p. Bruno Matha. —:: — pieckiej, korespone 


Alrune — — — — BRYGIDA HELM Ñ| Dia Pań od godz. Lek: M1 -połedyń czo. Panc Renatom; 
o Prat Ten Brlnken= — PAWEŁ WEGENER koś oddzielna” no p AAAA RC PANA PIWA kal 
R Frank Braun, “i czekainia tel,37- * pisania 
= jego siostrzenice IWAN PETROWICZ 5 ka | faasa acii: ŁóWarać 
Prostytutka — — — MIA PANKAU is znawstwą, angiele 
O Mordereu=- — — — GEORG JOHN | Maka ii razy Gom Rynku. o A Rozmaite aa acaieżo 
Dziawczynka z ulity — VALESKA GERT A ; Piotrkowska 294, tei. 22.89| gry wawa zyj i aard Pii 
B Wolt Gontram — — WOLFGANG ZRZER H| moskiewskiego | ‘pry aeran acia parlarin iwo, Żądajce prose 
per, p 4 rwa Q- | przyjmuje chorych Ww chorobach wszyst] g À. 

mao mo aoi pi one 8 = kich specjalności ad g. 10 rano do 7-0) pżotne pariy Lie, POSNĄ 

Książę — — — = JOHN LODER rium wznowi= | 55 poł, Szczepienie ospy, analizy (mo- filetów, robienia 7 
WY oczowtw barze — HEINRICH SCHROTH ła lekce |z kam, kroi, plwocn ete) operacie |pztek, i, cerowanie Zgub.ono 

Człowiek w pociąga —' ALEKSANDER SASCHA ry fortenjanowo Bajj Pl D erlecka. 18 

4 ł idąc ulicą Piotrków 
| wschodnia72| Porada 3 złote |= sią tronke nola a 
j T esak OE N BE a AA 
j q Zabiegi | Gd umowy. Kąpiel: NC ACAR SNAAR: 
„ALRAUNE” dr. śe Renoma Twoją waże Ankea: Lipowa dijo gode, 134. „af 
> wą. koentgen, tlextryzacja. Zęoy j żal 
TO CÓRKA PROS l YTUTKI 1 WIS'ELCA Lekarz = teniysta szitcznić, Sator ulote, platynowe | omamme |wadzką, Uczciwy 


4 micaty. potrzeba zdolny jznalazca Zachod od- 
W mtedzielei święta do godz? po m [pi Pu dala aml wadrod niem wo 
= kówą robotę Mary-|Zawadzką 1, m. 8. 

REZ aka 15." olieyug | 


istota sztucznie wyc do życia przez prot. TEN BRINKENA 
która sieje wokół siebie zniszczenie i staje się jrzyczyną klęsk 
otoczenia, szalejącego z miłości dla POLAN AGI, 


CVET E EIEEE SCR TZT ECT TW WYW OSZCZ ADR ODZYSK WORA 
pea a e 


Pzd seansón o gudi. (0 


z PIM FERMA. POZIE em 


przedstawiciela na miasto Łódź 
dla objęcia sprzedaży różnych artykułów 


AA 


przyjmiwie w lecz- 


nicy pizy ul, Piotr Ipeca pene 2 POKO © 
udziela prywatnie dypl, nauczyciel |dzi lub cały na prolnajęcia Andrzeja 4%, 

“i Weintraub n118“, 2 podwórza na lewo) 

typowany dzą : 

di zł, 
prsia E piia 509-100 za- 
eri o ee rrea ! r robi miesięcznie u. 
(DON sez š rzędnik łatwo, sprze 
l po > Protokty <a dając po godzinach 
e 1 polsko-niemiecki | 8 WE Í N 18jpracy artyku? co- 


| LA , 
a bleee zc 
| b yz ` 5 K centrum w Ło-jnatychmiast do 
a” Iwincji Oferty subjim. 13, (Wejście 2 
ZEWN p d 12-ej do B-ej, 
Zachodnia 42, Lof M p. haaa Rap] SEE 
mam |dzionnej potrzeby: 


y wadi 
chemicenych w magazynach obuwia i skła- Tel. 27-81 użyj t i AT Wasza 
dach aptecznych. — Oferty z reterencja ni Specjalista cho ób uszu, nosa, gardła | poszukuje l. REA 68 ala Baa k 


aša gwarantowana |.;» 


rzesyłać do Międzynaro i 
przesy: ędzynarodo wego Biura Ogło- wgielniana 10, 


szeń. Warszawa, Galerja Luxenburga 
sub. „Referencje konieczne*. 


zajęcia na godziny 
wieczorowe. 


í ploc. 
fonstantynowska 9. 
Przyjmuję 12—2i 
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